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Odpowiedzialni kierownicy działów: kultury i sztuki Witold Noskowski, gospodarczego i giełdowego 3r. Marjan Chelmikóweki. 
Za wszelkie inne działy odpowiada Edmund Rakowski, wszyscy w Poznaniu.
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liracysti Unii iliini mli PH
Częstochowa. (PAT). Wczo

raj zrana odbyło się uroczyste otwarcie 
plenarnego synodu episkopatu polskie
go. .
„ O godz. 9.30 wszyscy kardynałowie 
i biskupi oraz pozostali uczestnicy sy
nodu procesjonalnie udali się przez sa
lę rycerską, i podwórzec klasztorny do 
bazyliki. W chwili, gdy legat Ojca św. 
kardynał Marmaggi, krocząc pod bal
dachimem, wchodził do bazyliki, chór 
klasztorny zaintonował „Tu es Petrus“. 
Po wejściu do bazyliki, legat papieski 
zasiadł na tronie, poczem J. Em. ks. 
kardynał Hlond, prymas Polski, odpra
wił cichą mszę św. W czasie nabożeń
stwa chór śpiewał melodje polskie. Po 
mszy ks. biskup Przeździecki w otocze
niu trzech prałatów odczytał w imie
niu całego episkopatu polskiego i u- 
czestników synodu wyznanie wiary, 
które głośno powtarzali wszyscy ucze
stnicy synodu.

-Zkoiei nastąpił moment odczytania 
przez ks. prałata Janasika z Rzymu, 
audytora Roty, w językach łacińskim 
i polskim pisma apostolskiego, w któ- 
rem Ojciec święty mianował ks. kardy
nała Mąrmaggfego legatem na synod 
polski. Bulla papieska, zredagowana 
w bardzo serdecznym tonie, zawiera 
wiele ciepłych słów dla Polski i naro
du polskiego. Ojciec św. z gorącym 
sentymentem wspomina dni i lata, 
przeżyte w Polsce, i w zakończeniu da- 
je wyraz pewności, że prace synodu na 
Jasnej Górze okażą się zewszechmiar 
skuteczne.

Po odczytaniu bulli, legat Ojca św. 
udzielił błogosławieństwa apostolskie- 
gO'Wszystkim uczestnikom synodu i 
wiernym, wypełniającym kościół po 
brzegi. W uroczystem nabożeństwie z 
okazji otwarcia synodu plenarnego 
wziął udział, jako przedstawiciel rzą
du, minister wyznań prof. Świętosław- 
ski, którego u wejścia do klasztoru u- 
roczyście powitali prymas Polski kard. 
Hlond, biskup Kubina, generał zakonu 
O.O. Paulinów Pius Przeździecki i 
przeór Jasnej Góry O. Narbutt-Moty- 
lewski.

Przed, południem w historycznej sali 
rycerskiej, przyozdobionej obrazami i 
portretami, rozpoczęły się obrady sy
nodu. Z powitalnem przemówieniem 
wystąpił do kardynała-legata ks. kar
dynał Kakowski, poczem zabrał głos le-

Program polityczny Japonji
Tokio. (PAT). Po 5-miesięcznych 

naradach gabinet japoński uchwalił 
jednomyślnie program, przewidujący:
1) rozbudowę armji, floty i lotnictwa,
2) stworzenie jednolitego systemu wy
chowania na podstawie narodowo- 
japońskiej, 3) przebudowę systemu po
datkowego, 4) zapewnienie narodowi 
warunków egzystencji drogą ochrony 
państwowej przed klęskami żywioło
wemu, podniesienie opieki społecznej 
dlą ludności wiejskiej oraz pomoc 
państwa dla chłopów, rybaków i drob
nych rzemieślników, 5) popieranie 
prżez państwo przemysłu i handlu z 
zagranicą oraz wydanie zarządzeń, 
mających na celu zapewnienie samo
wystarczalności w dziedzinie oleju, 
zelaza, stali i wełny, 6) popieranie e- 
migracji. i wywozu kapitałów do Man- 
dzukuo i 7) uproszczenie administracji 
państwowej.

gat apostolski, otwierając kanonicznie 
pierwszy synod plenarny.

Zkoiei ks. prałat Janasik odczytał 
dekrety legata apostolskiego o zwoła
niu synodu, o uczestnikach synodu i o 
porządku obrad synodalnych. Następ
nie dokonano wyboru sekretarza syno
du, którym został ks. biskup Przeź-

Parylewiczowiada

Z hiszpańskiej wojny domowej
Komunikaty powstańców donoszą o nowych sukcesach

Paryż. (PAT.) Radjo powstańcze 
z La Coruna donosi: Oddziały naro
dowe wyparły wojska rządowe w pro
wincji Teruel. Kolumna mjr. Caste- 
jon zdobyła osadę Villanueva della Se
rena i strąciła kilka samolotów.

Lotnicy narodowi bombardowali 
Siguenza, niszcząc tor kolejowy do 
Teruel. Wojska narodowe nacierają 
na Malagę. Poddało im się kilku ofi
cerów rządowych. W Asturji wojska 
narodowe idą naprzód. Bombardowa
liśmy składy paliwa płynnego w San
tander, gdzie, zarówno jak w Bilbao, 
brak żywności.

Sewilla. (PAT). Radjo powstań
cze o godz. 8.30 donosi: Z rejonu Huel
va wyparto ostatnie oddziały czerwo
nych. W Madrycie milicjanci demon
strowali, żądając od władz ścisłych in- 
formacyj o położeniu na froncie. Poło
żenie finansowe rządu jest krytyczne.

Z Tetuanu donoszą o klęsce milicji 
w Asturji. W Maladze w kilku dzielni
cach szerzą się pożary. W Nawarra w 
wielu miejscowościach zawieszono z 
powrotem krzyże w szkołach i przy
wrócono wykłady religji.

Burgos. (PAT.) Eskadra lotni
cza wojśk narodowych bombardowała 
Toledo i zrzuciła worki z żywnością 
do Alkazaru, gdżie znajdują się po
wstańcy. Lotnicy bombardowali też 
skupienia wojsk rządowych.- •

Obrońca Saragossy
Burgos. (PAT.) Dowódca sił 

zbrojnych na froncie aragońskim, gen 
Gil Justo został powołany do komite
tu rządzącego (Junta). W Saragdssie

dziecki oraz notariuszy, teologów i 
prawników synodu, a także komisji 
weryfikacyjnej. Na tern zakończono 
sesję pierwszą.

Po południu o godz. 4 rozpoczęły się 
obrady drugiej sesji synodu, podczas 
której odczytano i przedyskutowano 12 
rozdziałów statutów synodalnych.

objął dowództwo gen. Ponte, dotych
czasowy dowódca 8 dywizji w Valla
dolid.

Ucieczki lotników
Lizbona. (PAT). Z Portalegre 

donoszą, że wczoraj wieczorem doko
nał w Portugalji w okolicy Vale de 
Bexiga przymusowego lądowania rzą
dowy samolot hiszpański. Dwóch ofi
cerów, stanowiących załogę samolotu 
oświadczyło, że chcieli przedostać się 
do wojsk powstańczych, ale musieli 
lądować z powodu braku materjału 
palnego i utraty orjentacji. Samolot 
został zajęty przez władze portugal
skie.

Lizbona. (PAT.) Samolot rzą
dowy, pilotowany przez 2 lotników, 
którzy uciekli z lotniska Getafe, wy
lądował pod Ałpalhao. Aparat skon
fiskowano, a lotników aresztowano.

Okrucieństwa
Paryż. (PAT.) Z Bajonny dono

szą: Gazeta „Frente Popular'* w wy
daniu porannem pisze: Po wybuchu 
pożaru w więzieniu w Madrycie, w 
którem znajdują się przywódcy po
wstania, stwierdzono, że czynione by
ły próby ucieczki więźniów. Ustalo
no winę około 100 faszystów. Sąd woj
skowy rozpatrzył sprawę i wydał wy
roki, skazujące na śmierć Melquiade- 
sa Alvareza i Martineza de Valesco, 
b. ministrów, a także lotnika Miguela 
Primo de Rivera, syna b. dyktatora.

B urgos. (PAT.) Główna kwatera 
powstańcza donosi o zajęciu przez 
wojska narodowe Azualćalla, dodając, 
że wojska rządowe zamordowały przed

odwrotem 20 zakładników, wysadza
jąc więzienie w powietrze dynamitem.

Oddziały narodowe zdobyły Navai
merai de la Meta i Puebla. Pod wodzą 
płk: Castejon maszerują na Talavera 
la Reina, nawiązując po drodze kon
takt z oddziałami płk. Jagnę.

Paryż. (PAT.) Z Bajonny dono
szą: S$d wojenny w Bilbao skazał na 
śmierć Melepez Arno, Amorji Menez i 
kapitanów Belda Varela i Lizcano del
la Rosa. Wyrok wykonano.

Madryt., (PAT.) Ogłoszono komu
nikat następujący: Pogłoski o roz
strzelaniu artysty-malarza Ignacio Zu- 
loaga są zmyślone.

Żniwa w Aragonie
Barcelona. (PAT). Na froncie 

aragońskim panuje całkowity spokój. 
W całej prowincji odbywają się żniwa. 
Komunikacja z Barceloną jest zupełnie 
normalna. Na odcinku południowym 
powstańcy są w pobliżu Sastago — A- 
zaila — Lazaida, ale nie wszczynają 
ataków. Wojska katalońskie posuwa
ją się ku Saragossie. Na odcinku Tar- 
diente atak powstańców odparto. O- 
gólny spokój na tym froncie ma być 
zapowiedzią bliskich walk o Huesca.

Radjo Burgos
Paryż. (Tel. wl.). Jak donosi Ha

vas z Burgos, stacja nadawcza w Bur
gos obecnie wzmacnia dziesięciokrot
nie swój zasięg przy zachowaniu do
tychczasowej fali. W ten sposób siła 
stacji Burgos będzie równa stacji ma
dryckiej. Kwatera powstańcza przy
puszcza, że unowocześniona stacja bę
dzie mogła rozpocząć nadawanie już w 
piątek wzgl. w sobotę.

Min. Beck powrócił z urlopu
Warszawa. (PAT). Minister 

spraw zagranicznych p. Józef Beck po
wrócił w dniu wczorajszym do Warsza
wy i objął urzędowanie.

Dr. Schacht w Paryżu
Berlin. (PAT.) Wczoraj o g. 16 

udał się samolotem do Paryża prezy
dent Banku Rzeszy, min. Schacht, z 
rewizytą do gubernatora Banku Fran
cuskiego Labeyrie, który bawił w Ber
linie przed 3 tygodniami.

Berlin. (PAT). Poinformowane 
koła gospodarcze w następujący spo
sób oświetlają znaczenie wizyty dr. 
Schachta w Paryżu: Doniosłość tych 
odwiedzin wykracza daleko po za ramy 
czysto konwencjonalne. Nie należy 
wprawdzie oczekiwać, że już podczas 
wizyty dr. Schachta zapadną ostatecz
ne decyzje, zdaje się jednak, że kie
rownicy obu banków emisyjnych omó
wią dokładnie aktualne zagadnienia 
gospodarcze. Nic więc dziwnego, że w 
Paryżu spodziewają się wiele po tych 
rozmowach, podkreślając słusznie, że 
w obecnej sytuacji międzynarodowej 
uregulowanie kwestyj gospodarczych i 
finansowych między narodami stano
wi jeden z doniosłych i pewnych środ
ków zapewnienia pokoju. Spodziewać 
się należy, że porozumienie osiągnięte 
w dziedzinie gospodarczej odbije się 
korzystnie na stosunkach politycz
nych. Nie bez znaczenia jest okolicz
ność, że dr. Schacht, udający się do 
Paryża w charakterze prezesa niemiec
kiej instytucji emisyjnej, jest zarazem 
komisarycznym ministrem gospodarki 
Rzeszy To też przedmiotem rozmów 
parys^ch dr. Schachta mogą być rów
nież ogólne zagadnienia gospodarcze.

Konstytucja Malty
Malta. (PAT.) Nowa konstytu- 

cja, wprowadzająca formę rządów 
zbliżoną do obowiązującej w koloniach 
koronnych, ogłoszona będzie w dniu 
2 września
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Migawki nadmorskie
Rekord powolności — Warunek porozumienia z Gdańskiem 

Przywileje obcych — Od lat żadnego postępu
(Od własnego korespondenta „Kurjera Poznańskiego“).

G d y n i a, 24 sierpnia. 
Sezon na wybrzeżu kończy się. Każ

dy dzień deszczowy powoduje odpływ 
letników do domów. Ale już sam po
czątek podróży powrotnej z wywczasów 
na. wybrzeżu połączony jest z kłopota
ch ze zdenerwowaniem, które orga
nizm szarpie, poniekąd niwecząc skut 
ki przebytej nad morzem kuracji.

Bzieją się cuda na dworcach. Kto 
wybierze się na dworzec pół godziny 
przed odejściem pociągu, może być pe
wnym, że się spóźni... Można być w 
gmachu dworca nawet godzinę przed 
odejściem pociągu. To nic! Przez to 
nie uniknie „spóźnienia“.

. Na polskiem wybrzeżu, aby wyku
pić bilet, trzeba conajmniej godzinę 
stać w ogonku. Ani tu nie można mó
wić o niedołęstwie urzędników, sprze
dających bilety, ani też nie można się 
uskarżać na brak okienek biletowych 
Winna jest biurokracja. Każdy bilet 
musi urzędnik wypisywać. Mało 
tego, każdy bilet trzeba skalkulować 
bo każdy pasażer ma zniżkę, a każda 
znizka jest innego rodzaju. Jeden pła
ci oO procent taryfy „X“, drugi 33 pro
cent taryfy „Y“, jeszcze inny ma zniżkę 
Warunkową, trzeba w'ięc badać papie
ry, sprawdzać czy nie podrobione, czy 
prawidłowo sporządzone. Słowem, ka
sy biletowe na wybrzeżu zamieniły się 
na biura studjów taryf i ulg kolejo
wych. J

W takich warunkach sprzedaż jed- 
trwa 10 i więcej minut.

„spóźniają“ się więc najprzezorniejsi 
pasażerowie. Jeśli Ameryka bije re
kordy szybkości, to nasza biurokracja 
napewno bije rekordy powolności. — 
»zkoda, ze nie było konkursu powolno
ści na olimpjadzie. W tej „konkuren
cji nie ominąłby nas zloty medal.

I jeszcze jedno: Kiedy zakończy się 
studjowanie taryfy i bilet jest gotowy, 
zaczyna się targ o cenę. Co drugi pa
sażer powiada, że za bilet do Gdyni 
Płacił o 10 czy 20 gr. mniej. Czy na
prawdę jest w Polsce taka już bieda, że 
muszą się ludzie targować o 10 groszy 
przy cenie biletu 5 zł za przejazd kil
kuset kilometrów?

*
Na gmachu hotelu „Casino“ w So-

AJe1 t^CZ+?ła P°7i6wać «aga polska.
flto • tylko. »gościnny“ występ 

polskiej flagi na ziemi gdańskiej To-
snrŁ-Się P°lsko - gdańskie w
sprawie układu portowego. Skoro tyl-

, Zgon
ks. prałata Wyrzykowskiego

Łódź. (Tel. wł.) Wczoraj w godzi- 
ra,nnycp zmarł nagle w Warsza-

^ie áp. ks. Wacław Wyrzykowski, pra
łat domowy Jego Świątobliwości Ojca 
i W’x -5rałat. sctmlastyki, prałat kapitu- 
y łódzkiej, sędzia prosynodalny, pro

boszcz katedralny parafji św. Stani
sława Kostki w Łodzi.

W świątobliwym i wielce zasłużo
nym kapłanie tracimy nietylko umiło
wanego duszpasterza, ale również nie
zmordowanego i do ostatniej chwili 
czynnego bojownika sprawy narodo
wej. Katolicka i narodowa Łódź bo
leśnie i głęboko odczuła cios, jaki ją 
spotkał z woli Najwyższego.

*
Ks. prałat Wacław Wyrzykowski uro

dził się w 1876 r. w Łęczycy. Szkoły koń
czył w Warszawie. W 1894 r. wstąpił do 
seminarium duchownego w Warszawie i 
ioJS otrzymał święcenia kapłańskie w r. 
18,1.1. W latach 1905, 1906 bierze udział, 
jako kapelan, w wojnie japońskiej. Póź
niej podczas walk bratobójczych w Łodzi 
przyczynił się do zażegnania krwawej za
wieruchy, otwierając społeczeństwu pol
skiemu oczy ría żydowską rękę, która kie
rowała, walką bratobójczą pomiędzy Po
lakami. W r. 1917 zostaje proboszczem 
parafji Bożego. Ciała w Warszawie, a w 
r. 1918 wicedziekanem warszawskim.

W 1919 r. ks. prałat Wyrzykowski prze
nosi się z powrotem do Łodzi, gdzie zo
staje proboszczem parafji Najśw. Marji 
Panny na Bałutach. W tymże samym ro
ku zostaje mianowany dziekanem (extra 
urbem) łódzkim. W krótkim czasie, bo 
w 1920 r., zostaje proboszczem w Zgierzu, 
gdzie przebywa do r. 1921, poczem znowu 
pizenosi się do Łodzi, gdzie obejmuje pro- 
bo-two św. Anny, który to kościół, dzięki 
jego niezmordowanej pracy, został wybu-
XIW^y-JX ? w22 \woli Oica św- Piusa XI, ks. prałat .Wyrzykowski zostaje mia
nowany członkiem kapituły łódzkiej i pro
boszczem katedralnym parafji św. Stani
sława Kostki w Łodzi. I na tern stano
wisku pozostawał do ostatniej chwili swe
go życia.

ko delegacja opuszcza gmach, spada 
oczywiście i polska flaga z masztu. 
Pertraktacje mają dać Gdańskowi ko
rzyści materjalne, mają dać zyski. W 
takich okolicznościach robi się „zawie
szenie broni i pięści“, wywiesza się pol
skie sztandary, aby złożyć dowody „lo
jalności“.

Ale ci, prowadzący z Gdańskiem roz
mowy, powinni ten gościnny występ 
naszej flagi na gdańskim maszcie, brać 
jako wymowny symbol. Polskę uzna
ją w Gdańsku tylko przy transakcjach, 
które się opłacają. Normalnie w Gdań
sku wyrzucają nas za drzwi. Miejsce 
naszego gościnnego występu w Gdań
sku musi zająć pobyt stały. Od speł
nienia tego warunku, trzeba Uzależnić 
wszelkie rozmowy i pertraktacje o 
koncesje gospodarcze. Jak długo bę
dziemy w Gdańsku gośćmi, często bi
tymi pięścią, tak długo rząd polski nie 
powinien. Gdańszczanom dawać nicze
go. Gdańsk musi otworzyć swoje bra
my dla Polaków. Swoboda pracy kup
ca polskiego w Gdańsku jest pierwszym 
warunkiem jakiegokolwiek porozu
mienia. Kto tego warunku nie wysu
wa, nie rozumie interesu polskiego.

Krwawe walki o plony w ZSSR
Rozpaczliwy opór ludności iciejskiej przeciwko zabieraniu 

zboża przez komisarzy sowieckich
Berlin. (Tel. wł.) Z Sowietów, a 

zwłaszcza, z Ukrainy, nadchodzą nowe 
wiadomości o strasznych prześlado
waniach chłopów przez oddziały woj
ska czerwonego. Ogólna nędza wśród 
chłopów i ludności wiejskiej powodu
je coraz to nowe rewolucyjne zapędy 
chłopów, które mnożą się mimo zde
cydowanego tępienia tych ruchów 
przez władze sowieckie. Nawet ogło
szony ostatnio stan alarmowy i wyjąt
kowy niewiele pomógł. W okręgu poł- 
tawskim wydarzyły się ostatnio nie
zwykle krwawe rozruchy i napady na 
wojskowe patrole sowieckie.

W jednym wypadku chłopi splądro
wali wojskowy magazyn żywnościowy 

amunicyjny. W wyniku rozruchów 
po obu stronach padło wielu zabitych 
m. in. wśród chłopów padło 23, a prze
szło 50 jest rannych. Przeszło 200 chło
pów aresztowano i odstawiono do wię
zienia w Połtawie.

W pobliżu Komotowa kilkaset 
zgłodniałych i wynędzniałych robot
ników i chłopów spowodowało publi

Echa gdańskie
Gdańsk (Tel. wł.). Na tegoroczny 

kongres partji hitlerowskiej w Norym
berdze pojedzie z Gdańska aż 1.000 hi
tlerowców. Tak liczny udział Gdań
szczan w kongresie ma podkreślić 
łączność gdańskiej partji hitlerowskiej 
z kierowniczemi czynnikami Rzeszy.

Warszawa. (Tel. wł.) WedLle do
niesień z Gdańska sportowcy, którzy 
powrócili do wolnego miasta z zawo
dów w Danji w liczbie 8, zostali aresz
towani. Staną oni przed specjalnym 
trybunałem do spraw politycznych.

Wstrzymanie emigracji 
żydów do Palestyny

Warszawa. (Tel. wł.) W kołach 
sjonistycznych twierdzą, że z dniem 
pierwszego października będzie całko
wicie wstrzymana emigracjazdo Pale
styny. W dniu tym ma być przyznany 
nowy kontygent kart wyjazdowych. 
Działacze sjonistyczni twierdzą, że 
tym razem kontyngent na t. zw. kwo
ty emigracyjne będzie ograniczony na 
czas nieokreślony. Powodem wstrzy
mania emigracji do Palestyny są za
burzenia, jakie wybuchają teraz coraz 
częściej na terenie Ziemi Obiecanej.

Wizyta federacji lotniczej
Kraków. (PAT). Wczoraj rano 

przybyli do Krakowa uczestnicy kon
ferencji międzynarodowej federacji lot
niczej (Fédération Aérienne Interna
tionale) w liczbie 80 osób. O godz. 8-ej 
rano w sali recepcyjnej dworca kra
kowskiego odbyło się powitanie gości, 
poczem podejmowano ich śniadaniem.

Po śniadaniu członkowie F. A. I. u- 
dali się na zwiedzenie zabytków mia
sta i na Wawel, zaś o godz. 15.30 wyje- ,

Gdańszczanie przed elementem pol
skim, któryby u ujść Wisły chciał pra
cować, osiedlać się, dosłownie zamy
kają bramy. Jaskrawo odwrotnie jest 
na wybrzeżu polskiem. Obywatel pol
ski, jeśli chce jechać do Gdyni, musi 
mieć dowód osobisty, o który, wraz z 
zaświadczeniem obywatelstwa, trzeba 
się długo starać. W innem położeniu 
są cudzoziemcy, Nie turyści, ale ci, 
którzy obsiedli nas i jako pasorzyći 
ssają najlepsze soki z gospodarstwa 
polskiego. Mamy na myśli tych oby
wateli państw obcych, którzy, w Gdy
ni zwłaszcza, siedzą sobie wygodnie i 
nie zaznawają żadnych przykrości, na
wet w wypadku ujawnienia ich nielo
jalności w stosunku do naszych inte
resów. Nic jakoś nie słychać, aby o- 
debrano prawo pobytu w Polsce au- 
strjackiemu Żydowi, podpisującemu 
bolszewicką umowę z komunizująęym 
związkiem robotniczym.

Wogóle bilans kończącego się sezo
nu kąpieliskowego na polskiem wy
brzeżu niczem się nie będzie różnił od 
wyników z lat poprzednich. Nic nie 
zrobiono, ani kroku naprzód, w kie
runku przyciągania turystów, którzy- 
by pozostawili u nas trochę waluty, 
Nie zauważono jeszcze, że letniska na
sze, podniesione na wyższy poziom, 
mogłyby nas wydatnie zasilić. Tole
rujemy natomiast i bez przeszkód w 
dalszym ciągu wpuszczamy takich 
cudzoziemców, którzy potrafią od nas 
dużo wyciągnąć. E. P.

czną demonstrację. Znaczna część de
monstrantów została aresztowana i 
przeprowadzona do obozu koncentra
cyjnego, gdzie oczekuje na osądzenie.

Do rozruchów doszło też na terenie 
północno - kaukazkich republik, zaś w 
okręgach kurskim i saratowskim roz
ruchy przybrały bardzo groźne rozmia
ry. W Jelańsku nad Donem uzbrojeni 
chłopi i robotnicy wymordowali funk
cjonariuszy sowieckich i komisarzy 
żywnościowych. Ekspedycja karna 
rozstrzelała tam 16 chłopów. W wielu 
innych miejscowościach również były 
rozruchy z powodu rekwizycyj zboża. 
Na Dnieprze utonęło 40 osób, uciekają
cych w łodziach przed oddziałami czer
wonej armji.

Moskwa. (Tel. wł.). W ciągu po
niedziałku wieczora i nocy oraz wtor
ku przeprowadzone zostały w Mo
skwie, Leningradzie oraz innych mia
stach liczne aresztowania przez urzęd
ników G. P. U. Liczba aresztowań ma 
wynosić kilka tysięcy.

chali do Wieliczki na zwiedzenie tam
tejszych salin. Wieczorem w Grand- 
Hotelu w Krakowie Aeroklub Rzeczy
pospolitej podejmował gości obiadem. 
W nocy goście udali się do Zakopa
nego.

Do Berezy Kartuskiej
Kraków. (PAT). W dn. 24 b. m. 

zostali odstawieni do miejsca od
osobnienia w Berezie Kartuskiej dwaj 
działacze Stronnictwa Ludowego: Ni
ta Stanisław ze Szczurowic, pow. 
brzeskiego, pierwszy wiceprezes; za
rządu powiatowego Stronnictw^ Lu
dowego na powiat brzeski, oraz Ryn- 
carz Władysław z Borku, pow. bo
cheńskiego, sekretarz zarządu powia
towego Stronnictwa LudoVvego na 
pow. bocheński.

Wyżej wymienieni rozwijali wśród 
ludności działalność, mającą 'na celu 
przeciwstawianie się zarządzeniom 
władz, a w szczególności Nita, wiedząc 
jako wiceprezes powiatowy Stronnic
twa Lud. o temj że władze zezwoliły na 
urządzenie ,/ćzynu chłopskiego“ w dn. 
15 sierpnia w Brzesku, kierował lud
ność pow. brzeskiego do Wierzchosła
wic, mimo iż na urządzenie zjazdu kil
ku powiatów w Wierzchosławicach u- 
rząd wojewódzki nie zezwolił. Ryn- 
carz zaś, ponieważ współdziałał w zor
ganizowaniu nielegalnego pochodu i 
zgromadzenia publicznego w dniu 15 
bm. w Pogwizdowie, pow. bocheńskie
go, mimo zakazu władz, jakoteż prze
mawiał na tem zgromadzeniu.

Abd-el-Krim pono uciekł
Paryż. (PAT). Ministerstwo ko- 

lonij donosi, że nie otrzymało potwier
dzenia wiadomości o ucieczce Abd-el- 
Krima z wyspy Reunion

Z CHWILI
Pisaliśmy już, że nowa organizacja 

„sanacyjna" ma przybrać — zgodnie z no
wą taktyką tego obozu — nazwę ,,naro’ 
dową“, a mianowicie „Służba Narodowa“ 
w skrócie: S. N. (jak Stronnictwo Naro- 
dowe).

W deklamacji programowej „Slułba 
Narodowa“ uchyli na wstępie czoła przed 
wszystkimi, którzy myślą, piórem lub 
czynem przyczynili się do zdobycia przez 
naród polski niepodległości względnie do 
jej utrwalenia, składając hołd w pierw
szym rzędzie Józefowi Piłsudskiemu.

Deklaracja opowie się stanowczo za 
obowiązującą konstytucją, będzie się na
tomiast domagała zmiany ordynacji wy- 
borczej, a mianowicie skasowania kole- 
gjów, a przyjęcia systemu głosowania na 
ludzi w jednomandatowych okręgach.

Deklaracja będzie zapewniała o lojal
nemu współżyciu z mniejszościami naro- 
dowemi, a opowie się za uregulowaniem 
kwestji żydowskiej, przedewszystkiem 
przez wzmożenie emigracji żydowskiej.

„Służba Narodowa" wystąpi przeciw 
wolnomyślicielstwu i bezbożnictwu.

Organizacja będzie podzielona na wo
jewództwa i powiaty. Na czele będzie ra
da naczelna, która w pierwszych dwóch 
latach składać się będzie z 13 osób zpo- 
śród założycieli organizacji oraz z 20 de
legatów wojewódzkich (po ukonstytuowa
niu się wojewódzkich sieci organizacyj
nych).

Sąd generalny i sądy powiatowe czu
wać będą nad przestrzeganiem przez 
członków obowiązków, wynikających z 
9 przykazań ustalonych. Po trzykrotnem 
napomnieniu nastąpi usunięcie danego 
członka z organizacji.

Ramy programowe są przeto bardzo 
elastyczne; stanowisko w kwestji żydow
skiej jest ogólnikowe; „nacjonalizm" wy
raża się w nazwie.

*
Zbliża się termin oficjalnych narodzin 

czy chrztu publicznego nowej organizacji 
„sanacyjnej". Tem bardziej spieszą się 
z „konsolidacją" swoja różne polityczne 
i półwojskowe podbudoivki i przybudów
ki „sanacyjne".

Obóz rządowy nie mógł dojść do lądu 
ze Stronnictwem Ludowem z powodu je
go trwania przy Witosie, więc postarał 
się o własną, dywersyjną grupę chłopską, 
której przewodzą tak nieciekawe elemen
ty, jak b. posłowie, najgorsi krzykacze 
demagogiczni Waleron, Wyrzykowski i 
Langer. „Zdetronizowali" oni Witosa, a 
ogłosili gen. Rydza - Śmigłego „wodzem 
całego narodu, synem wsi".

Jak już czytelnikom naszym wiadomo, 
grupa ta chłopska opowiedziała się Prze 
ciw demokracji liberalnej, a za „demo 
kra cją państwową, opartą na masar ’ 
zorganizowanych zawodowo na P° 9 a 
wie ustaw państwowych", czyli za sys L 
mcm korporacyjnym.

„Sanacyjny" odłam chłopski będzie X 
witosowcami walczył o wpływy .
na wsi; Stronnictwo Narodowe .'•J.. 
pracowało nad unarodowieniem wsi i w 
parciem z niej Żydów. . .

Czy „sanacja" zajedzie na wsi a . 
z Waleronaini i towarzyszami? I 0 
z nimi zajedzie?

*
Wiadomość, że Liga Obrony 

Człowieka dąży do zorganizowania _
sce „frontu ludowego" na mocP?/.. t0£ 
nio-europejską, nikogo nie za zn' • .
to organizacja wybitnie żydowsko-m -

Zwracaliśmy też już
gę na wpływy masońskie, p0-
wały pewne szczyty Narodowej Tvjko
botniczej i Stronnictwa Ludowe maczyć
temi wpływami można sobie wy {yCjj
ciążenie odnośnych czynników 
Ugrupowań do „frontu ludowego 
czerwonych międzynarodówek.

we wszy61Jest rzeczą znamienną, . ,.rainiejsze 
kich tych organizacjach na■■, -e czc- 
stanowisko zajmują eiemen y are-
go dowodem z jednej rszawskfej
sztowania w sekcji młody drugiej
Ligi Obrony Praw Człowiek ’ nUaiji 
zaś uchwały „Jedności , » ^lode
N. P. R. - owskiej młodzieży.
radykalne żywioły nastawy masońsklej. 
dewszystkiem sieć inntryK „rewkie * 
jako na żywioły najbardziej 
czynne. tei dziedzi-

Wkrótce będziemy mogli *J wiado- 
ny udzielić czytelnikom dalszych 
mości



Numer 393 Kurjer Poznański, środa, 26 sierpnia 1936 Strona b "

h Ważne numer» telefonów: Sierpień B Pogotowia rat.: 66-66 i 55-55
I Straż ogniowa: 19-57, 30-50

B& 9B I Policja: 42-21
'H pj’ W Taksówki: Postój przy nllcy 

»8^ 9 Grunwaldzkiej 77-72 przy Kyn-B BB B ko Jeż. 77-08. przy ul. Marsz.
EJ Kocha (narożn. Niegolewskich)

^Bc M 77-82, Pi. iwie okrzysk: 49-80.
- fl przy ul. Zielonej (nar. Strze-
Sroda B leckiejl 50-35. Rynek Wij-____8 decki 66-35.

Biuro Poslańc.w 28-30
Poczt, biuro zlcreń: 49-28. Dokładny czas: 55-66. 

Środa i Czwartek
KALENDARZ RZYMSKO-KATOLICKI

M. B. Jasnogórskiej 1 Przen. rei. św. Kaźm. 
kalendarz, słowiański

.Wjastymira i Przedzislawa
Słońca: wschód 4,52. zachód 18.54
Długość dnia 14 godz. 02 minuty 
Księżyca: wschód 15.05. zachód 22.36 
Faza: 6 dzień przed pełnia.

Pogrzeby
Dziś: Śp. Franciszki z Sobkowskich Bab- 

stowej o godz. 15 ul. Spokojna 21. — 
Sp. Franciszka Kulawskiego o godz. 
17 z kapl. szpit. wojskowego, Wały 
Jana III.

TEATRY:
Teatr Polski: Dziś — „Lekkomyślna 

siostra“.
Teatr Nowy: Dziś — „Miłość już nie w 

modzie“.
ADRJA: Dziś — „S. O. S. Żony wra

cają“.

Komunikat meteorologiczny
Wczoraj w godzinach popołudniowych 

w całej Polsce panowała pogoda o za- 
chmurzeniu zmiennem, przeważnie du- 
żem, z przelotnemi gdzieniegdzie deszcza
mi O godz. 14 termometr wskazywał: 
li st. w Bydgoszczy, 15 st. w Toruniu, 16 
st. we Lwowie i Tarnopolu, 17 st. w Gdy
ni i Poznaniu, 18 st. w Warszawie i Kra
kowie, 19 st. w Kaliszu i Białymstoku, 20 
st. _w Wilnie i Zaleszczykach, a 21 st. w 
Pińsku i Dziewieniszkach.

Przewidywany przebieg pogody do 
wieczora, dnia 26 bm.: W dalszym ciągu 
pogoda o zachmurzeniu zmiennem z prze
lotnemi deszczami, głównie we wschod
niej połowie kraju. Temperatura w ciągu 
dnia od 16 do 20 stopni. Umiarkowane, 
chwilami porywiste wiatry północno- 
zachodnie i północne.

Bez komentarzy
Stronnictwu Narodowe w Augusto

wie wydało z okazji 16-ej rocznicy od
parcia nawały bolszewickiej zpod mu
rów Warszawy odezwę antykomuni
styczną. w formie ulotki, ¿godnie z 
przepisami, przesłano ulotkę do władz 
administracyjnych, poczem -- wobec 
braku sprzeciwu — ulotka ukazała się 
na mieście w kolportażu, jak również 
została rozplakatowana na murach.

Natychmiast po ukazaniu się ode
zwy udała się delegacja miejscowego 
zydostwa do starosty z interwencją. 
Starostwo zmieniło teraz swe stano
wisko i zażądało usunięcia z pozosta
łej części ulotek niektórych słów, jak: 
w zdaniu: „zarazą komunistyczno-ży- 
dowska...“ usunąć słowo „żydowska", 
— dalej ze zdania „precz z bezczynno
ścią, najpotężniejszą sojuszniczką Ży
dów i komuny" usunąć słowa „najpo
tężniejszą sojuszniczką Żydów i komuny".

Komentarze są zbyteczne.

Sprawa cofnięcia medalu olimpijskiego
Polski Związek Jeździecki protestuje przeciwko takiej decy

zji jako bezprawnej
Warszawa. (PAT.) W związku 

z niesłychaną decyzją komitetu olim
pijskiego konkursu Military, odbiera
jącą Polsce zdobyty srebrny medal 
olimpijski, Polski Związek jeździecki 
wystosował do Międzynarodowego 
Związku Jeździeckiego w Paryżu na
stępujący list:

„Polski Związek Jeździecki został za
skoczony wiadomością, podaną przez pra
sę, że decyzją jury d'appel został nam rze
komo odebrany medal we wszechstron
nym konkursie konia wierzchowego XI 
Olimpjady z powodu dyskwalifikacji rtm. 
Kaweckiego. Do tej pory nie mamy o tern 
oficjalnego zawiadomienia.

Gdyby ta niespotykana dotąd w dzie
jach Ólimpjady decyzja miała rzeczywi
ście miejsce, Polski Związek Jeździecki 
nie mógłby jej przyjąć do wiadomości z 
następujących powodów:

„Decyzja jury o przyznaniu zespołowi 
polskiemu srebrnego medalu zapadła i zo
stała ogłoszona w dniu 16 sierpnia około

Z ólimpjady szachowej
Mon ach j um. (PAT.) Do późnego 

wieczora rozgrywano wczoraj partje nie
dokończone.

W ogólnej punktacji prowadzi w dal
szym ciągu Polska. Tabela przedstawia 
się następująco (partje niedokończone w 
nawiasach): Polska 68 pkt. (6), Jugosła- 
wja 6644 (2), Węgry 6644, Niemcy 66 (41, 
Łotwa 6244 (3), Austrja 6244 (1), Czechosło
wacja 61 (3), Danja 56 (6), Szwecja 52, 
Estonja 5144 (6), Litwa 4444 (4), Finlan
dia 4044 (4), Holandja 40 (2), Rumunja 
3944 (4), Brazylja 38 (3), Norwegja 3744 (3), 
Islandja 3644 (4), Szwajcaria 3544 (5), Wło
chy 35 (4), Francja 25 (2), Bułgarja 2144 
(1).

Napady bandyckie
Kielce. (PAT.) Na plebanję w 

Piotrkowicach dokonało 4 zamasko
wanych i uzbrojonych w rewolwery 
bandytów napadu, rabując 35 zł go-

Kinoteatr *L«Y(E Kinoteatr

Dziś, w środę, dnia 26 sierpnia dawno oczekiwana Premjera
NAJWIĘKSZA ATRAKCJA SEZONU

Królewska para tancerzy p 3731
GINGER ROGERS — FRED ASTA1RE

w najpiękniejszej i najwspanialszej komedji 
muzycznej realizacji Marka Sandricka

PANOWIE w CYLINDRACH

godz. 12,30. Wręczenie medalu odbyło się 
tego samego dnia o ogdz. 20, z czego wyni
ka, że protest nie mógł być złożony w ter 
minie, bo w przeciwnym razie w myśl par. 
158 p. b. i par. 38 p. b. regulaminu Mię
dzynarodowego Związku Jeździeckiego 
przyznanie i wręczenie nagrody musialo- 
by być wstrzymane.

„,W tym stanie rzeczy jury d'appel po
wzięło swą decyzję bezprawnie, urzędu
jąc już po rozdaniu nagród i nie po
wstrzymawszy poprzednio wręczenia na
grody w myśl par. 38 p. b., który brzmi: 
„W wypadku reklamacji wynik ogłoszony 
zostaje prowizorycznie uznany, legz roz
danie nagród zostaje wstrzymane do 
ostatecznej decyzji“.

„Gdyby podawane przez prasę wiado
mości o takiej decyzji jury d'appel, oka
zały się prawdziwe, wnosimy niniejszem 
tę sprawę do rozpatrzenia przez najbliż
szy kongres Międzynarodowego Związku 
Jeździeckiego, jako uchybienie procedu
rze i regulaminowi Międzynarodowego 
Zw. Jeździeckiego.“

tówką, różne przedmioty wartościowe 
i rewolwer. Przedtem ci sami bandy
ci ograbili właściciela majątku Piotr
kowice, Jana Linowskiego, i inspek
tora gimnazjum z Warszawy, p. Koe- 
lichena, zabierając im portfel z kwo
tą 20 zł i srebrną papierośnicę. Po do
konaniu rabunków bandyci zbiegli. — 
Policja wszczęła energiczny pościg.

Zgon na Zawracie
Zakopane. (PAT.) Wczoraj w po

łudnie Tatrzańskie Ochotnicze Pogotowie 
Ratunkowe otrzymało wiadomość, że na 
Zawracie zaszedł wypadek zgonu. Na 
podstawie uzyskanych z Hali Gąsienico
wej wiadomości, przebieg wypadku przed
stawiał się następująco: W niedzielę wy
brała się z Sieniawy gromada młodzieży 
żydowskiej w liczbie około 30 osób kole
ją do Poronina, a stamtąd pieszo przez 
Małe Ciche do Roztoki i dalej do Morskie
go Oka. W poniedziałek wycieczka przez

Opalone i Świstówkę przeszła do Doliny 
Pięciu Stawów, skąd około godz. 5 po poi, 
a więc stosunkowo późno, zaczęto wcho
dzić na Zawrat, z zamiarem dojścia na 
noc do Hali Gąsienicowej. Niepogoda, ja
ka panowała wczoraj i szybko zapadający 
zmrok zmusiły do biwakowania na Za
wracie w fatalnych warunkach, przy 
śnieżnej zadymce i wielkiem zimnie. Je
den z uczestników wycieczki, 17-letni Mi
chał Kaswan z Kołomyi, zmarl wskutek 
przemarznięcia i wycieńczenia. Zwłoki 
Kaswana zniesiono do Hali Gąsienicowej, 
a następnie sprowadzono do Zakopanego.

Ważne odkrycie 
w zakresie badania raka
Paryż. (PAT.) Agencja Havasa 

donosi z Buenos Aires, że dr. Yanow- 
sky, z instytutu przeciwrakowego, od
krył specjalne nerwowe włókna wege
tacyjne raka. Odkrycie to uzupełnia 
badania nad hormonoterapją, prowa
dzone przez dr. Caillou z Rouen. Dr. 
Yanowsky posiada zgórą 200 mikro
fotografii, potwierdzających wyniki 
dokonanego przezeń odkrycia.

38 ofiar
katastrofy autobusowej
Chambery. (PAT). W pobliżu 

miasta przepełniony autobus zderzył 
się z samochodem prywatnym. Przy 
zderzeniu w autobusie nastąpił wybuch 
zbiornika z benzyną. 8 osób poniosło 
śmierć na miejscu, a około 30 jest do
tkliwie poparzonych.

Ofiary powodzi 
w północnej Korei

Tokio. (PAT.) Ag. Domei dono; 
si: Ofiarą powodzi w północnej Korei 
padlo 431 osób zatopionych,. 536 ranio
nych, 156 zaginionych. 30.000 budowli 
mieszkalnych zostało uniesionych 
przez wezbrane rzeki. Zatonęło 5 stat
ków z 80 ludźmi załogi.

WIADOMOŚCI POTOCZNE
— * Włamywacze w agenturze poczto

wej. Ubiegłej nocy nieznani złoczyńcy 
włamali się do agentury pocztowej w 
Zdziechowie, w powiecie gnieźnieńskim. 
Złodzieje wtargnęli do biur agencji i wy
nieśli na pola szafkę, z której oderwali ka
setkę metalową, przymocowana do ściany. 
Kasetkę, w której było 130 złotych w go
tówce i znaczki, rozbili włamywacze na 
polach w niewielkiem oddaleniu od pocz
ty. (kl.) '

— * Z aresztu śledczego w poznań-
skiem Więzieniu sądowem zwolniono are
sztowanego w dniu 8 hm. na rozkaz pro
kuratury okręgowej w Warszawie, po
średnika majątków Zygmunta Rakow
skiego (ul. Młyńska 12). (kl.)

Stronnictwo Narodowe
KOŁO WINIARY

Zebranie plenarne Koła odbędzie 
się w środę, dnia 26 bm. w ćwiczni So
koła, przy ul. Obornickiej.

Początek o godz. 19,30.

. Do Kistrzynia przybyliśmy przed 
wieczorem. Kistrzyń, jest to miasto 
i dawna twierdza, położone w widłach 
Warty i Odry. Nie przypuszczałem 
wcale, by w tej prowincjonalnej, pru
skiej mieścinie zachowało się tyle cza
ru dawnych czasów.

Pod względem architektonicznym 
Kistrzyń, to prawdziwie uroczy zaką
tek. Renesansowy zamek o prześlicz
nym dziedzińcu, a w nim cudowne, 
marmurowe odrzwia bram i wejść, 
malownicze, stylowe wieżyczki, prze
stronne sklepione sale, a przed zam
kiem piękny stary kościół. Dalej pe
łen uroku rynek z pięknym starym ra
tuszem i szeregami stylowych kamie
nic. Wszystko to składa się na obraz 
miasta, mającego swój wyraz odrębny 
i zasługującego na to, by je zapamię
tać.

Rzecz ciekawa! Miasto to jest na- 
wskroś pruskie. Gdyby tu przybyć sa
molotem z zawiązanemi oczyma i zga
dywać, w jakim kraju ono leży, nie
podobna byłoby powiedzieć, że leży w 
renesansowych Włoszech, ani we Fran
cji, ani w Polsce, ani w Niemczech za
chodnich. Jest w niem coś, co spra
wia, że mimo swej renesansowej archi
tektury, . tak rzadkiej na północnym 
wschodzie Niemiec, ma ono w swym 
wyrazie coś specyficznie i wybitnie 
pruskiego. A jednak jest piękne!

W pojęciu naszem prusactwo koja

rzy się z pojęciem szpetoty, parwenju- 
szostwa i prostactwa. Ale, widać, ża
den szablonowy pogląd nie jest w'ca
łej pełni ścisły. Widać, z tej samej 
przyczyny znaleźć można w Prusiech 
stylowe i pełne harmonji, a bynaj
mniej nie będące sztucznie tu wyho
dowanym obcym kwiatem, renesanso
we miasteczko, jak np. w Stanach 
Zjednoczonych, gdzieś w Luizjanie, 
czy Wirginji, arystokratyczny, kilku
setletni dwór wiejski, albo w Amery
ce łacińskiej — miasta niemal średnio
wieczne.

Kistrzyń jest miastem Fryderyka 
II. Stary Fryc, nazwany przez Pru
saków Wielkim, był tu w młodości 
więziony przez swego królewskiego 
ojca. Gdy chciał uciec przy pomocy 
zaufanego oficera, skończyło się na 
tem, że oficera tego przed oczyma Fry
deryka ścięto. Miejsce tej egzekucji 
pokazują obecnie w Kistrzyniu, tak, 
jak i wiele innych miejsc, więżących 
się z historją tego króla, budowniczego 
pruskiej potęgi.

Dziwna rzecz. Zdawałoby się, że to 
miasto powinno być z natury rzeczy 
ośrodkiem kultu dawnej pruskiej dy- 
nastji; tymczasem wśród ludzi, z któ
rymi mieliśmy sposobność się tam ze
tknąć, dostrzegliśmy tylko nastroje 
hitlerowskie, a czasem nawet jaskra
wo antydynastyczne.

Rzecz jednak najważniejsza, o któ
rej wspomnieć należy w Kistrzyniu, 
to jest dawna twierdza, zbudowana w 
wieku szesnastym wśród błot w wi
dłach Warty i Odry, a stanowiąca głó
wnie ongiś gniazdo oporu, chroniące 
Brandeburgję od wschodu. Mieli
śmy sposobność ją zwiedzić.

Widziałem w życiu różne starodaw

ne twierdze, zamki i fortyfikacje, ale 
bodaj nigdzie nie odniosłem wrażenia 
takiej siły obronnej, jak tutaj. Obron
ność miejsca, chronionego przez wodę 
i błoto. Przepotężne, fantastycznej 
grubości mury, wymyślne, dowcipnie 
porozmieszczane strzelnice, przysadzi
sty, krzepki, a krępy zarys całości, 
podziemia, lochy, arsenały, kwatery 
załogi, wewnętrzne studnie. Wreszcie 
podstępna i krwawa metoda zabezpie
czenia się przed obcem szpiegostwem 
(architekta po ukończeniu dzieła stra
cono), wszystko to składa się na obraz 
fortecy, na owe czasy będącej wprost 
nie do zdobycia.

Przeciwko komu ją zbudowano? — 
W obawie przed jakimś sąsiadem? — 
Chyba nie przed Moskwą, ani nie 
przed Tatarami, czy Turcją, lecz przed 
sąsiadem najbliższym, przed Polską. 
A jednak twierdza ta, leżąca na miej
scu, które aż do 13-go wieku było czę
ścią Polski, nigdy nie była przez Pola
ków oblegana. Odkąd odepchnięto 
nas od dawnej naszej, w tych stronach 
naturalnej rubieży, od Odry, nigdy nie 
próbowaliśmy na rubież tę wracać. — 
Kistrzyńską twierdzę zbudowano nie
potrzebnie. Na darmo wyłożyli mar- 
grabowie brandenburscy bajońskie su
my na jej budowę, na darmo złożył 
głowę nieszczęsny Włoch, jej budow
niczy. Nie było się czego obawiać. — 
Najazd z Polski, najazd, który mógł 
za jednym zamachem na wieki nam 
zwrócić utracone, zachodnie nad- 
odrząńskie dziedziny, nigdy nie miał 
miejsca.

Byli pod Kistrzyniem parokrotnie 
Rosjanie, przywędrowali tu z Zachodu 
Napoleon i nawet zajął twierdzę dzięki 
zdradzie jej dowódcy. Polskie muszkie

ty nigdy na bastjony kistrzyńskiej 
twierdzy plunąć ogniem nie usiłowały. 
Nigdy polska dłoń, w XVI i XVII wie
ku jakże jeszcze mocna, nie kierowała 
swych żelaznych ciosów w ścianę gra
niczną ówczesnych margrabiów — chu- 
dopachołków, z których słabego wów
czas państewka wyjść miała z czasem 
zguba Polski.

Smutne myśli przychodzą tu do gło
wy Połakom. Dlaczego nie próbowali
śmy skruszyć tego błotnego bastjonu, 
poza którym wyrastał bezpiecznie, w 
ciągu stuleci, nasz najgroźniejszy, naj
niebezpieczniejszy wróg? A poza tem, 
ile też takich Kistrzyniów, będących 
lakierni arcydziełami sztuki fortyfika
cyjnej dzisiejszej, jak Kistrzyń, sztuki 
XVI-wiekowej, zbudowano przeciw 
nam w ciszy obecnie? I co niemieckim

ciwstawić dziś możemy — my'
Nie należę bynajmnie do ludzi, pro

rokujących nieuchronną i bliską woj
nę Polski z Niemcami. Jestem bo
wiem zdania, że podział Europy na bol
szewicką i nacjonalistyczną, mocno 
komplikuje podziały, wynikające z 
przeciwieństw geograficznych.

Uważam jednak, że nawet, jeśli 
między Polską a Niemcami ma być 
dłuższy okres pokoju, nic tego pokoju 
tak me ubezpieczy, jak nasza siła mili
tarna. Silnego partnera zarówno oba
wia się zaczepić wróg, jak stracić lub 
zrazić sobie przyjaciel. Nawet przy
jaźń, między państwami jest mocniej
sza i trwalsza, gdy armaty dobrze są 
wycelowane.
. S"ZY nasze są wycelowane jak nale
ży“ — Oto jest pytanie.

(Ciąg dalszy nastąpi).



Strona 1 —

Sprawa Parylewiczowej
Kraków. (Tel. wł.) Stan śledztwa 

w sprawie W. Parylewiczowej zdaje 
się wskazywać na to, że na ławie o- 
skarżonych oprócz p. Parylewiczowej 
i trojga najbliższych współpracowni
ków, zasiądzie cały szereg innych 
osób.

W toku śledztwa prowadzonego 
przez sędziego dr. Iiorusiewicza, co
dziennie odbywają się przesłuchiwa
nia p. Parylewiczowej, które trwają do 
3 godzin. W dalszym ciągu przeprowa
dzane są rewizje, związane z wynika
mi dochodzeń. W czasie dochodzeń 
wyszły na jaw sprawy, odnoszące się 
do pewnej zamkniętej grupy społecz
nej osób. Tę część dochodzeń przeka
zał sędzia dr. Korusiewicz władzom, 
którym ta grupa osób bezpośrednio 
podlega.

Doboszyński napisał 
utwór sceniczny

Kraków. (Tel. wł.). Jak wiadomo 
przebywający obecnie w więzieniu św. 
Michała A. Doboszyński napisał swo
jego czasu obraz sceniczny p. t. 
„Trans“. W ostatnich dniach do dyr. 
Teatru im. J. Słowackiego w Krakowie 
K. Frycza zwrócił się dyr. Solski z 
prośbą o nadesłanie mu sztuki A. Do- 
boszyńskiego w celu wystawienia jej 
w Warszawie.

No wy prezes
poznańskiej dyrekcji kolej.

Warszawa. (Tel. wł.) Według 
obiegających pogłosek prezesem po
znańskiej dyrekcji kolejowej ma zo
stać p. Stodolski. (w)

Reorganizacja kolejnictwa
Warszawa. (Tel. wł.) W związku 

z planowaną reorganizacją w kolejnic
twie woj. południowo - wschodnich, 
szczególnie w Małopolsce, Stanisła
wów, Tarnopol i Przemyśl zwróciły 
się o przyznanie tym miastom inspek
toratów kolejowych. Miasta te liczą, 
że pozyskanie nowych urzędów przy
czyni się do gospodarczego podniesie
nia miast, (w)

Likwidacja
gniazd komunistycznych
Warszawa. (Tel. wł.) Wskutek 

aresztowań, dokonanych w nocy, zo
stały rozbite dwie organizacje komu
nistyczne, które prowadziły na terenie 
Warszawy robotę komunistyczną, t 
z w. „Mopr“ oraz Komunistyczny Zwią
zek Młodzieży Polskiej. Podczas re
wizji zatrzymano materjały, świad
czące o działalności wywrotowej tych 
organizacyj. Skonfiskowano wiele 
druków, rękopisów i sprawozdań itd. 
Ogółem policja przeprowadziła 53 re
wizje, wśród rozmaitych działaczy, a 
zatrzymano 40 komunistów, wśród 
nich kilkunastu wybitniejszych dzia
łaczy, poszukiwanych lub podejrza
nych przez władze o uprawianie pro
pagandy komunistycznej, (w.)

Sensacyjny proces Lisa-Błońskiego
B. sekretarz B. B. W. B. pomówiony o kontakty z carską 

tajną policją
Lublin. (Tel. wł.). Przed sądem 

okręgowym w Lublinie rozpoczął się 
w dniu 24 bm. proces kapitana Za
jączkowskiego z oskarżenia b. sekre
tarza wojewódzkiego B. B. W. R. p. 
Lisa-Błońskiego o zniesławienie w 
druku przez oskarżenie go o to, iż był 
w czasach walk o niepodległość w 
kontakcie z ochraną i wydawał dzia
łaczy niepodległościowych w ręce po
licji

Po przesłuchaniu oskarżonego i o- 
skarżyciela, sąd przystąpił do zeznań 
świadków, którzy w zasadzie potwier
dzają zarzuty, jakie kpt. Zajączkowski 
w ulotce swej postawił p. Lis-Błoń- 
skiemu.

M. in. świadek sędzia Lelek-Sowa 
stwierdził, że komisja weryfikacyjna 
P. O. W. w swoim czasie stanęła na 
stanowisku, że osobiste dane ewiden

Rozporządzenie o uboju rytualnym
Warszawa. (Tel.' wł.) W niedłu

gim czasie będzie ogłoszone w Dzien
niku Ustaw rozporządzenie wykonaw
cze do ustawy o uboju rytualnym. 
Będzie ono w swoim podziale ogólnym 
zawierało trzy części. Pierwsza nor
muje sposób mechanicznego uboju, 
który będzie dopuszczalny tylko z za
wiązanemu oczyma. Jeżeli śmierć po 
uboju nie nastąpi, zwierzę ma być do
bite wystrzałem z rewolweru. — 
Druga część rozporządzenia doty
czy uboju rytualnego, który będzie 
wykonywany w osobnej hali, a czyn
ności podlegać będą gminie żydow
skiej i jej funkcjonariuszom nie 
młodszym, aniżeli 18 lat. Trzecia część

Wypadek autobusu
Gniezno. (Tel. wł.) Na szosie 

Charbowo-Ułanowo jadący od Żnina 
do Gniezna autobus, należący do 
Gnieźnieńskiej Spółki Autobusowej, 
spotkał jadący naprzeciwko lewą 
stroną szosy jednokonny , zaprzęg rol
nika,Erfyka Flausza z błonowa. Aby 
uniknąć zderzenia, tembłlrdziej, że koń 
spłoszył się i stanął z zaprzęgiem w 
poprzek szosy, szofer Kaczmarek skrę
cił nagle w lewo, skutkiem czego wpadł 
do przydrożnego rowu, a następnie na 
obok leżące pole, gdzie autobus się wy
wrócił. Wypadku w ludziach nie by
ło, jedynie konduktor autobusu, Wit
kowski, doznał przygniecenia prawej 
nogi, (br.)• -.........  -

Koncerty w Parku Wilsona
Dzisiejszy koncert Orkiestry Symfo

nicznej stół. m. Poznania odbędzie sie o 
godz. 5 po południu w parku Wilsona pod 
dyrekcją kapelm. Wiktora Buchwalda. — 
W programie następujące utwory:

cyjne p. Lisa-Błońskiego, jakich ten 
dostarczył, były sfałszowane. Świadek 
adw. Araszkiewicz, świadek Sitarz, 
nadkomisarz z komendy głównej P. P., 
potwierdzają zarzut kpt. Zajączkow
skiego, że Błoński wydał w ręce poli
cji rosyjskiej ucznia Korczaka i że 
miał kontakt z tą policją. Charakte
rystyczne jest zeznanie świadka Ara- 
szkiewicza, który stwierdza, że w swo
im czasie, gdy dowiedział się, iż zbie
ra się sąd B. B. W. R. w sprawie 
Błońskiego, zgłosił się i zaproponował, 
by go przesłuchano. Z oferty tej sąd 
BBWR nie skorzystał.

W tym samym kierunku idą zezna
nia świadka Krzewskiego, który m. in. 
stwierdza, że gdyby p. Lis-Błoński 
przyszedł na zjazd uczestników walki 
o szkołę polską, wyrzuconoby go stam
tąd. Rozprawa trwa.

rozporządzenia reguluje sprawę ruchu 
i obrotu mięsem. Koncesję będzie 
mógł jedynie otrzymać kwalifikowany 
pracownik, posiadający kartę rze
mieślniczą, przyczem koncesyj udzie
lać będą władze administracyjne. W 
koszernych jatkach nie będzie wolno 
sprzedawać mięsa niekoszernego. Mię
so koszerne będzie specjalnie znaczo
ne i stemplowane. Kontyngent tego 
mięsa będzie ustalony na wniosek mi
nistra handlu na radzie ministrów. 
Mięso, przeznaczone na eksport, bę
dzie oznaczone w specjalny sposób i 
nie będzie wolno go sprzedawać na 
rynku krajowym, (w)

Gade — uwertura „Odgłosy Ossiana“;
Leoncavallo — prolog do op. „Pajace";
Février — preludjum z op. „Monna 

Vanna“;
Beethoven — Hondo a Capriccio;
Grossman — uwertura z op. „Duch wo

jewody“;
Kalman — „walc z op. „Prymas cyga

nów“;
Ippolitow-Iwanow — Suita kaukaska;
Lindsay — intermezzo „Sulejka“;
Osmański — „mazur „Słowianin“.
Następny koncert w czwartek o godz. 

5-tej po południu.

Pociągi popularne 
do Warszawy i Gdyni

Dyrekcja Okr. Kolei Państw, organizu
je w najbliższym czasie następujące po
ciągi popularne:

Do Warszawy: Odjazd z Poznania 
w dniu 29 bm. o godz. 15,18. Przyjazd do 
Warszawy o godz. 22,12. Odjazd z War
szawy dnia 30 bm. o godz. 23,21 i przyjazd 
do Poznania dnia 31 bm. o godz. 5,56. — 
Cena przejazdu koleją 10,10 zł, w czem 
przewidziany jest wstęp na lotnisko w ra
mach zawodów Gordon-Bennetta.

Do Gdyni: Odjazd do Gdyni dnia 28 
bm. o godz. 23,20, przyjazd do Gdyni dnia
29 bm. o godz. 5,10. Odjazd z Gdyni dnia
30 bm. o godz. 24.00, a przyjazd do Pozna
nia dnia 31 bm. o godz. 6,00. Cena prze
jazdu 9,60 zł. .

Uczestnikom z prowincji przysługuję 
ulga w wysokości 50 proc, przy odległości 
od 20 do 150 km do stacji Poznań.

W dniu 13 września uruchomiony zo
stanie pociąg popularny do Warszawy na; 
mecz Polska — Niemcy w piłce nożnej.

RECENZJE KINOWE
Kino „Oświatowe“ wyświetla film pod 

tyt. „Szkarłatny kwiat“. Jest to film z 
czasów rewolucji francuskiej, a rozgrywa 
się w Anglji. „Szkarłatny kwiat“ jest o- 
znaką towarzystwa wrogów rewolucji, 
oraz pseudonimem przywódcy tego zwią
zku. Świetną sylwetkę tego ostatniego 
dał dobry aktor, Leslie Howard. Akcja 
filmu rozwinięta jest bardzo ciekawie. 
Film w całej pełni zasługuje na kwalifi
kację kształcącego i artystycznego, jaką 
uzyskał. Warto go polecić miłośnikom 
kina, (ver.)

GIEŁDA WARSZAWSKA
z dnia 25. sierpnia 1936 r.

Dewizy 5
trans. sprzed. kup.

Belg ja 89.70 89.88 89.52
Berlin 213,98 212,92
Gdańsk • 100,20 99,80
Holandja 360,85 361,75 160,13
Kopenhaga 119.30 119.59 119.01
Londy 26.74 26.81 26.67
Nowy Jork czek 5.31 3/8 5.32 5/8 5.301/8 
Nowy Jork kabel 5.31)4 5.32% 5.3054
Oslo 134.35 134.68 134.02
Paryż 34.98)4 35.05/4 34.9154
Praga 21,96 22,00 21,92
Sztokholm 137.90 138.23 137.57
Szwajcarja 173.20 173.54 172.86
Wiedeń 99,20 98,80
Włochy 42- 41,80
Helsingfors • 11.82 11.76
Montreal 5.3154 5.2954

Tendencja niejednolita.
Waluty:

sprzed. kup.
Belgi belgijskie 89.88 89.45
Dolary amer. 5.32 % 5.2954
D lary kanad. 5.3144 5.2854
Floreny holenderskie 361.57 358.85
Franki francuskie 35.0514 34.8954
Franki szwajcarskie 173.54 172.70
Funty ‘angielskie 26.81 26.65
Guldeny gdańskie 100,20 99,80
Korony czeskie 20,10 19,70
Korony duńskie 119.59 118.75
Korony norweskie 134.68 133.70
Korony szwedzkie 138,23 137.25
Liry włoskie 36,50 34,50
Marki fińskie 11.82 11.60
Marki niemieckie 138,— 133,—
Marki niem. srebrne 149,— 144,—
Szylingi austrj. 99,— 98,—’

Obligacje i papiery wartościowe:
3% póż. inwestyc. I-sza em. B a • 62 =
3% poż. inwestyc. Il-ga em. • 61.25
5% poż. konwers. , . ■ ■ a a • 47.50
4% poż. premj. doi. . . tf a a a 48.20
7% poż. stabiliz, b b e b B ■ k 49.--

w drobnych . . . a a B ■ • 50.—
4J4% ziemskie serja 5 • • S • .. 44.75

Tendencja dla pożyczek niejednplita, 
dla listów słabsza.

Akcje w zlocie:
aBnk Polski , ........................  . 95.—
Lilpop . . 4 . . b » « » » - i » 12.50
Modrzejów . s ■ b g . 5.75
Starachowice . . . . ■ » ». • - 32.2,5

Tendencja słabsza.

Nagłówkowe słowo (tłusto) 25 groszy, każde 
dalsze słowo 15 groszy, 5 liczb — jedno słowo, 
i, w, z. a = każde stanowi 1 słowo. Jedno ogło
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tern 

5 nagłówkowych.

OGŁOSZENIA DROBNE
Ogłoszenia wśród drobnych:

1-łamowy milimetr 50 groszy

Znak oferty naprzykład: n 3695, z 21 025, d 1811 
i t. d. = 1 słowo.

Drobne ogłoszenia w dni pwszednie przyjmuje 
się do godz. 11,10, w soboty i dni przedświą

teczne przyjmuje się do godz. 10,45.

Dom
kupie, może być niewykończony 
przy wpłacie 25 000,— Oferty Ku- 
rjer Poznański zdr 81 970_______

Teren
bocznica Komandoria.

Parcele
Strumykowa sprzeda Śniadeckich 
16. m. 7. godzina piętnasta. 
__________ zdr 71 636__________

Parcelę
Gdynia-Oksywie sprzedam. Ofer
ty Kurjer Pozn. zdg 81 752.

Parcelę
Przezmirów 1930 m2 korzystnie 
sprzedam. Wierzbiecice 43, m. 25 

zdg 81 754
Willi w Poznaniu

z ogrodem około 14 pokoi poszu
kuje celem dzierżawy poważna 
instytucja zaraz lub 1. 10. Zgło
szenia Kurjer Pozn. zdg 79 768

Dom
piętrowy w Rogoźnie sprzedam. 
Zgłoszenia Kurjer Poznański

zdg 81 —
Willę

w Ostrowie Wlkp. sprzedam, war
tości 20 000 zt wraz z domem go- 
spodarczem ' ~ morgi ogrodu. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 81 912.

Elektrolnz
■wany. pokojowy, okazyjnie do 
>ycia w Drukarni Polskiej, św. 
rein 70. zdg 81 475/6

Skład
kolonialny, . dobry. powód zmia- 
na, spiesznie za 3.600.— Adres 
Kurjer Poznański zdg 81820

Fabryka
spoż. artyk. uruchom wraz z ąu- 
•em bardzo korzystnie do naby
cia. Oferty Kurjer Poznański

d,g 2 757

Ogrodowe
meble i skrzynie do pościeli. — 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 81645

Khr 26. SZUKA POSADY Posługi
poszukuje w lepszym domu z go-

Bufetowa
dzielna, uczciwa szuka posady. 
Oferty Kurjer Poznański 56,369.

Pg 6351-56,369Ogłoszenia do 30 słów dla poszu
kujących posady w tej rubryce 
obliczamy po jednej trzeciej cenie 

drobnych.

towaniem zaprawianiem. Zgłoszę 
ni a Kurjer Pozn. zdg 81 678

Drogerję
w dobrym pun-kcie pow. miasto, 
natychmiast

korzystnie
sprzedam. Zgłoszenia Kurjer Po
znański zdg 81 913.

b) Inni Krawcowa
poszukuje posady w dom i skła
dzie. Oferty Kurjer Poznański

zdg 81548a) Służba domowa Ogrodnik-handlowiec
kawaler, lat 31, z 15 letnia prak
tyka, dobre świadectwa, polece
nia, zapewnia pełna kulturę i do
chodowość, poszukuje stałej po
sady od 1. 10. lub 1 listopada 36 
Łaskawe oferty Kurjer Poznań
ski zdg 80 710

Rutynowany
wiolonczelista, ja zzbańtlzls ta .śpiew 
repertuar, wolny 1. 9. Ekspozy
tura Kurjera Poznańskiego, Gdy
nia. 1 ng 15 630

Gospodyni
z długoletnią praktyka poszukuje 
posady. Zgłoszenia do Kurjera 
Poznańskiego zdg 81 732

BT11. KUPNA
Kozy

dwie młode i koziołka dobrej ra
sy (harceńskiej lub saanieńskiej) 
kupie zaraz. Oferty Kurjer Po
znański zdg 80 438

Wychowawczyni
Niemka, jeżyk polski, kursem 
pielęgniarskim, kwalifikowana — 
poszukuje posady zaraz, najchęt
niej niemowląt. Referenci, świad. 
dobre. Oferty Kurjer Pozn.

zdg 81 667

Fryzjerka
poszukuje posady. Oferty Kurjer 
Poznański zdg 81 520

HST 29. ROZRYWKA

Pan bez mieszkania
wiedeńska komedia bezustanne?®

śmiechu
Kinoteatr „Sfinks“. zdg 81 276

Chłopiec
z porządnej rodziny, szuka prak
tyki w drogerji lub składzie żela
za. Zgłoszenia Kurjer Pozn.

zdg 81 611

Szyny
Szpaldimga 2-metirowe, 60 szpur, 
długie na szwelach żelaznych ku
pie gotówka. Oferty tylko cena 
Kurjer Poznański zdg 81898.

„Kapelusz**
modnie przefasonowany odświe
żony. zastąpi nowy. Tanie kape
lusze na składzie. Wytwórnia ka
peluszy męskich, damskich 27-go 
Grudnia 2. podwórze, zdg 73 851

Służąca
uczciwa, gotowaniem, znajaci
zaprawy i szycie szuka posady. 
Oferty Kurjer Poznański

zdg 81708

Blacharz
z karta rzemieślnicza szuka pra
cy. Oferty Kurjer Poznański

zdg 81 573
Samochód

2 osobowy dobrym stanie. Ofer 
ty cena Kurjer Poznański p 3724

Co futro — to Edmund Rychter — co palto — to Edmund Rychter — co nbrani« — to Edmund Rychter, Poznań, Ostrów Wielko».

na miesiąc wrzesień 1936 roku >za oba wydania razem w Posnanhi 
w ekspedycji zł 3,20, w aganejach w mieście zł 3.50, z odnoszeniem do 
domu w Poznaniu zł 3.70, z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem 

miesieoznie~»1 4.10, kwartalnie zł 12.30, pod opaską miesięcznie w Polsce zł 5.00, w i-nnyob 
krajach zł 7.00— 9,50. W razie wypadków, spowodowanych siła rwyższą przeszkód w zakładzie, 
strajków i 4. p. wydawnictwo nie odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci nie maja 
prawa domagania sie niedostarczonych numerów lub odszkodowania.

W wydaniach wielkoświąt-ecznych i uroczystościowych poprzedza normalną codzienną część numeru z reklamami i ogłoszeniami materjai poświęcony danej uroczystości. 
Telefony do Redakcji i Administracji: 44-61, 14-76, 33-07, 35-24, 35-25, 40-72, w niedzielę, święta i nocą tylko 14-76, 35-24 i 40-72 P. K. O. Poznań nr. 200.149.

c *y pn l ii na stronie 6-lamowej 25 gir, na stronie 4-łamowej przy końcu tekstu 1U o Z. Clii o. redakcyjnego 60 »r, na stronie czwartej (luib piątej) 100 gr, na stronie
--— drugiej (lub trzeciej) 120 gr, przed wiadomościami potocznemi 200 rr

od 1-lamowego miunnetra. Ogłoszenia skompliikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nad
wyżki. Ogłoszenia do wydania porannego przyjmujemy do godz. 18,30, w nagłych wypadkach 
do godz. 22 u stróża, do wydania głównego (wieczornego) „drdbne" do g. 11,10, w dni przedświą
teczne do godz. 10,45, większe dłużej według możności. Drobne ogłoszenia (.najwyżej 100 słów 
w tern 5 jnagłówk.): słowo nagłówk. (tłuste) 25 gr, każde dalsze słowo 15 gr. Za ró^ni-ce miedzy 
zestawem a wysokością ogłoszenia, powstała wskutek matryc., wydawnictwo nie odpowiada.
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